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List Dr.Jodki z 21/1.20.

Do

Naczelnika Państwa.

Pozwalam sobie przesłać (01 odpis dwóch dokumentów, które

przesyłam dzisiaj przez osobnego kurjera do p.Ministra Spraw

Zagranicznych. Jeden z tych dokumentów zawiera projekt Memoran-

dum do Koalicji, w którem wypowiadamy się za zachowaniem niepod-

ległości Turcji i całości jej terytorjum tureckiego, drugi - żą-

danie, by Ko&licja skłoniła Turcję do rozpććzęcia walki z bol-

szewikami. Uzasadnienia nie powtarszam, gdyż jest ono zawarte w

doknmentach, ale powiem parę słów o tem, do czego one mogą stut

żyć,

Ządanie wciągnięcia Turcji do wojny ułożyłem na wypadek,
A ş A rozpoczęciagdyby prawdą było, iż Koalicja domaga sig od Polski wojny za-

czepnej przeciwko bolszewizmowi. Nie przypuszczam, by Koalicja

się na to zgodziła, ale w każdym razie może się to Rządowi na-

szemu przydać, by zasłonić się. $

Wypowiedzenie się w obronie Turcji traktuję na serjo. Była

by to polityka prayszłościowa, ale zupełnie realna. Prosiłbym

Cig o rozejrzenie się w tem.

Oba te dokumenty mają taki związek zb sprawamó wojskowemi,

że pozwoliłem sobie posłać Ci je wprost, co nie jest zgodne ze

zwyczajami M.5.Z2., wskazującym zwraćać się tylko do Ministerjum.

Mam nadzieję, iż ze względu na ważność chwili, wybaczysz mi to.

Jestem zasypywany telegramami od tysięcy Polaków z nad Mot

rear Czarnego, którzy błagają o pomoc: przysłanie okrętów i otwar-

cie granicy rumuńskiej. Pomimo wszystkich mych telegramów i ra-

portów, nie mam na to z Ministerjum nietylko pieniędzy, ale na-

wet odpowiedzi i muszę sobie sam radzié,- co tea czynię jak mogę.
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Jaśnie Wielmozny Pan

Minister Spraw Zagraniczńych

w Warszawie,

Nie wiem wcale, jak Rząd Polski postanówł reagowàé na propo-

ayoye jen.Denikina przyjścia mu z pomocą i jaka będzie wogóle po-

lityka na Wschodzie. Bardzo być może zatem, że projskt, który przed'

kłądam, nie odpowiada bynajmniej intencjom rządu, albo znajduje

się w sprzeczności z krokami Rządu, już dokonanymi. To też proszę

mi wybaczyć, jeżeli jestem na błędnej drodze. Podaję projekt, któ

ry ma racyę bytu tylko w tym wypadku, jeżeli Rząd nasz źśchce pro

wadzié wojnę zaczepną przeciwko bolszewikom,

Położenie Turji jest dziś rozpaczlifie. Grozi jej: l/utrate

niepodległości, 2/zupełna odcięcie Kons/pola i niektórych prowin-

cji o większości tureckiej, jak Smyrna,. Rozpacz pcha ich w obję-

cia bolszewizmu, który prowadzi bardzo energiczną akcyę w świecie \

mahometańskim, Ta ostatnia okoliczność nie może ujść uwagi państw

Entente'y. Pisma francuskie, które naogół nie sprzyjają podziato-

wi Turcji, wskazują na to wyraźnie, I jeżeli interes Anglji, oba-

wiającej się zachować przy życiu wzglęćnie silne państwo mahgme-

tańskie, przeważa, zdaje się, w tej chwili, - to jednak kwestja

sojuszu bolszewicko-tureckiego jest napewno brana pod uwagę przez

  

wszystkich polityków Entente'y.

Dla nas zaś nie może teś być obojętnem, jeżeli bolszewizm .;“…

rozwinie się w wielką potęgę, usadowiwszy się silną stopą w Turcji.

Otóż wyjście £ tej sytuacji byłoby następujące: skłonić Turcyę,

by wystąpiła zabrqnie przeciwko bolszewikom, przez Kaukaz, a za 50°

dać jej pewne ustępstwa. Ustępstwa te nie musiałyby być bardzo

wielkie. Jeżeli trzymać się programu Mustafy Kemala /sformułowa-

nego w jego mowie, którą przez tegoż kurjesra zalaczam/, w takim

razie szłoby o: l/niezaleśność Turcji, 2/zachowanie Kons/pola i

Małej Azji z Mossulem i Suleimanie. А tenże Mustafa Kemal w innych

swoich 6dezwach głosi hasło autonomji zniejszości narodowych i ,

[ласок| 52-



 

zgadza się na zagwarantowanie wolnego przejazdu przez Bosfor i

Dardanele, о co państwom Eutente'y głównie idzie, Kwestją sporną

byłby zatem tylko Kons/pol, z którym i tak mocarstwa nie wiedzą

co zrobić, i Smyrna, którą Grecya trzyma. Otóż Włochy otwarcie

wypowiadają się przeciwko Smyrnie greckiej, a i #rancja oraz Anglja

nie mają w tem interesu. $

Co gas najważniejsze, Entente'a pozbyłaby się wtedy kłopołu,

jak walczyé z Denikinem, i jednocześnie Cataby zatrudnienie то)-

skom tureckim w swoim interesie, nie zaś przeciwko sobie,

Nam takie rozstrzygnięcie kwestji tureckiej przyniosłoby tę

korzyść, że dostalibyśmy prawdziwego sojusznika w naszej wojnie

przeciwko bolszewikom; przytem takie rozstrzygnięcie imusiłoby

Entente'g wejść na drogę definitywnego uznania drobnych państw.

/Gruzya, Azerbeidźan stałyby się terenem walki, wskutek czego

musianoby się z niemi liczyć/, co leży również w interesk@ Polski.

Przechodząc do wykonania sądzę, że Polska powinnaby wystawić

żądanie zainteresowania Turcji w walce, w odpowiedzi na żądanie

Entente'y prowadzenia wojny zaczepnej przeciwko bolszewikom,. Jed

nocześnie zaś moglibyśmy przyczynić się do skłonienia Tureji do

wejścia na tę drogę. Ponieważ zaś przytem poważną rólę odegrałaby

napewno opinia Hauts Commissaires Entente'y w Kons/polu, więc po

winienbym ja, albo osoba do tego wyznaczona, omówić ustnie różne

pro i contra tego projektu. Maja wrażenie, że:nie byłoby niemozli

wem dojście do porozumienia z XK&RREXX Entente'ą.

Pozostaje jedna drobna kwestyjka: może które z państw Enten-

te'y chołałoby liczyć się z Armenją, która obawiałaby się o gwój

los w razie pochodu Turków na Kaukaz. Otóż i tu dądzę, że mogli-

byśmy skłonić armeńczyków do współdziałania, gdy zobaczą, że le-

piej na temkyjdą, jeżeli będzie to dokonane z nimi, nie przeciwko

nim. Należśłoby tylko uzyskać od Turków zgodę na odstąpienie Ar-

menii jakiego skrawka Armenii tureckiej i m zapewńienie, 14 #0) -

sko tureckie, przechodząc przez Armenje, nie będzie molestowałg

ч. ME
jej mieszkańców., mal mts
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Inicjatywa Polski w tej sprawie podnie

gę naszą w Europie. Moglibyśmy stawiać praytem swoje warunki.

Jednocześnie ocalilibyśmy Turcję, zyskując w niej w ten sposéb '
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wieczystego i wiernego sojusznika, który zawsze stanąłby po na-

szej stronie, w razie naszego konfliktu z przysałą Rosją.

Zdaję sobie sprawę z trudności, z któremi wykonanie tego

planu spotkatoby sie. Ма on rację bytu tylko w tym wypadku, jeże

li Rząd Polski zasadniczo, dla tych czy innych powodów, цапа; де

za możliwe rozpoczęcie akcji wojennej bardziej intenzywnej prze-

ciwko bolszowkom. Ale jeżeli tak jest, jeżeli Rząd Polski jest te-

go zdania, że prowadząc wojnę zapobiegnie on możliwym klęskom,

większym od samej wojny, w takim razie łatwiej będzie prowadzić

wojnę, mając po swojej stronie bitną armję turecką, niż bez niej,

Oczywiście, że o planie mym nie mówiłem nikomu, nawet w. po-

selstwie /jak Pan Minister Widzi, nie daję listu do skopjowania,

ele czynię to sam/, a tem bardziej w sferach tureckich lub aliane-

kich,

Gdyby zaś moja myśl odpowiadała sytuacji, to sądzę, że dobrze

byłoby uprzedzić mnie o rozpoczęciu akcji zawszasu, udzielając

mi zarazem instrukcji co mam tu, dla ułatwienia sprawy, czynić,

Byłoby to wskazane jeszcze dla następującego-względu: Turcy tu-

tejsi są pod silnym wpływem młodóturków, bawiących zagranicą,

/Talaat w Szwajcarji, Enwer w Turkiestanie/, i zechcą zapewne

zasięgnąć u nich zdania; należałoby to wykonać tak, by nie prze-

szkodziła temu jaka intryga niemiecka lub bolszewicka. W sprawie

tej posyłam drugi projekt, który pozwalam sobie polecić jako

dopełnienie niniejszego, czy tes na wypadek, gdyby hzgd nie chciał

prowadzić wojny zaczepnej, lub też gdyby Ministerjum Spraw Zagra

nicznych uznało wykonanie projektu niniejszego za niewłaściwe."

 



 

 

Jaśnie Tiolmoény Pan
\

Minister Spraw Zagranicznych

w Warszawie,

Nie wiem wcale, jak Rzad Polski postanówł reagować na propo-

zycye jen.Denikina przyjścia mu z pomocą i jaka będzie wogóle po-

lityka na Wschodzie, Bardzo być może zatem, 48 projekt, który przed!

kładam, nie odpowiada bynajmniej iutencjom rządu, albo znajduje

się w sprzeczności z krokami Kządu, już dokonanymi. To też proszę

mi wybaczyć, jeżeli jéstam na błędnej drodze. Podaję projekt, któi

ry ma racyę byłu tylko w tym wypadku, jeżeli Rząd nasz Aśchce pro.

wadzié wojnę zaczepną przeciwko bolszewikom.

Położenie Turji jest dziś rompaczliwe. Grozi jej: l/utrata

niepodległości, 2/zupełna odcięcie Kons/pola i niektórych prowin-

cji o większości tureckiej, jak Smyrna. Rozpacz poha ich w obję-

cia bolszewizmu, który prowadzi bardzo energiczną akeyg w świecie

mahometańskim. Ta ostatnia okoliczność nie może ujść uwagi państw

Tntente'y. Pisma francuskie, które naogół nie sprzyjają podziało-

wi Turcji, wskazują na to wyraźnie. I jeżeli interes Anglji, oba-

wiającej się zachować przy życiu względnie silne państwo mahome-

tajskie, przeważa, zdaje się, w tej chwili, - to jednak kwestja

sojuszu bolszewicko-tureckiego jest napewno brana pod uwagę przez

wszystkich polityków Pntante'y.

Dla nas zaś nie może też być obojętnem, jeżeli bolszewizm

rozwinie się w wielką potęgę, usadowiwszy się silną stopą w Turcją.

Otóż wyjście & tej sytuacji byłoby następujące: skłonić Turcyę,

by wystąpiła sbrgnie przeciwko bolszewikom, przez Kaukaz, a za to

dać jej pewne ustępstwa. Ustępstwa te nie musiałyby być bardzo

wielkie. Jeżeli trzymać się programu Mustafy Kemala /sformułowa- | .

nego w jego mowią, którą przez tegoż kurjera załączam/, w takiţâxwăş

razie szłoby o: Turcji, 2/zachowanie Kons/pola i

Małej Azji z Mossulem i Suleimanie. A tenże Mustafa Kemal w innych

  

     

' swoich èdezwach głosi hasło autonomji mniejszości narodowych i
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zgadza się na zagwarantowanie wolnego przejazdu przez Bosfor i

Dardanele, o co państwom Entente'y głównie idzie. Kwestją sporną

byłby zatem tylko Kons/pol, z którym i tak mocarstwa nie wiedzą

co zrobić, i Smyrna, którą Grecya trzyma. 06% Włochy otwarcie

wypowiadają się przeciwko Smyrnie greckiej, a i Francja oraz Anglia

nie mają w tem interesu. ©

Co kas najważniejsze, "ntente'a pombyłaby się wtedy КХоро&а ,

jak walczyć z Denikinem, i jednocześnie dałaby zatrudnienie woj-

skom tureckim w swoim interesie, nie zaś przeciwko sobie.

Nam takie rozstrzygnięcie kwestji tursckiej prayniosłoby tę

korzyść, 40 dostalibyśmy prawdziwego sojusznika w naszej wojnie

przeciwko bolszewikom; praytem takie rozstrzygnięcie anusizoby

Tatente'@ wejść na drogę definitywnego uznania drobnych państw.

/Gruzya, Azerbeidian stałyby się terenem walki, wskutek częgo

musianoby się z niemi liczyć/, co leży również w interesk@ Polski.,

Przechodząc do wykonania sądzę, że Polska powinnaby wystawić

żądanie zainteresowania Turcji w walce, w odpowiedzi na żądanie

prowadzenia wojny zaczepnej przeciwko bolszewikom. Jed

nocześnie zaś moglibyśmy przyczynić się do skłonienia Turcji do

wejścia na tę drogą. Ponieważ zaś przytem poważną rolą odegralaby

napewno opinia Hauts Commissaires Pntente'y w Kons/polu, więc po

wininnbìm-ja, albo osoba do tego wyznaczona, omówić ustnie różne

pro i contra tego projektu. Maja wrażenie, że nie byłoby niemozlii

wem dojście do porozumienia z XXEXKBXX Eatente'ą.

Pozostaje jedna drobna kwostyjka: może które z państw Znten-

te'y chciałoby liczyć się z Armenją, która obawiałaby się o swój

los w razie pochodu Turków na Kaukaz. Otóż i tu dądzę, że mogli-

byśmy skłonić armeńczyków do współdziałania, gdy zobaczą, że le-

piej na tewsyjdą, jeżeli będzie to dokonane z nimi, niś przeciwkq

nim, Należałoby tylko uzyskać od Turków zgodę na odstapienia Ar- -

menii jakiego skrawka Armenii tureckiej i m zapewnienie, iż woj-

sko tureckie, przechodząc przez Armenję, nie będzie molestowało
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jej mieszkańców.

Inicjatywa Polski w toj sprawis podniosłaby znacznie po

 

 

gę naszą w Turopie. Moglibyśmy stawiać przytem swoje warunki.,

Jednocześnie ocalilibyśmy Turcję, zyskując w niej w ten sposób
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„wieczystego i wiernego sojusznika, który zawsze stanąłby po na-

szej stronie, w razie naszego konfliktu z przyszłą Rosją.

Zdaję sobie sprawę z trudności, z któremi wykonanie tego

planu spotkałoby się, Ma on rację byłu tylko w tym wypadku, jeże

li Rząd Polski zasadniczo, dla tych czy innych powodów, usnajĄe

za możliwe rozpoczęcie akcji wojennej bardziej intenzywnej prze-

ciwko bolszewkom. Ale jeżeli tak jest, jeżeli Rzad Polski jest te-

go zdania, że prowadząc wojnę zapobiegnie on możliwym klęskom,

większym od samej wojny, w takim razie łatwiej będzie prowadzić

wojnę, mając po swojej stronie bitną armję turecką, niż bez niej,

Oczywiście, йе о planie mym nie mówiłem nikomu, nawet w ро-

selstwie /jak Pan Minister Widzi, nie dają listu do skopjowania,

ale czynię to sam/, а tem bardziej w sferach tureckich lub alianc- -

kich,

Gdyby zaś moja myśl odpowiadała sytuacji, to sądzę, де dobrze

byłoby uprzedzić mnie o rozpoczęciu akcji zawczasu, udzielając

mi zarazem instrukcji co mam tu, dla ułatwienia sprawy, cz,nić.

Byłoby to wskazane jeszcze dla następującego względu; Turcy tu-

tejsi sa pod silnym wpływem Miodoturkéw, bawiących zagranicą,

/Talaat w Szwajcarji, Enwer w Turkiestanie/, i zechcą zapewne

zasięgnąć u nich zdania, należałoby to wykonać tak, by nie prze-

wszkodziła temu jaka intryga niemiecka lub bolszewicka. 7 sprawie

tej posyłam drugi projekt, który pozwalam sobie polecić jako

dopełnienie niniejszego, czy też na wypadek, gdyby ligad nie chciał

prowadzić wojny zaczepnej, lub też gdyby Ministerjum Spraw Zagra

nicznych uznało wykonanie projektu niniejszego za niewłaściwe.
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Jaśnie Wielmożny Pan

Minister Spraw Zagranicznych

w Warszawie.

Nie wiem wcale, jak Rząd Polski postanówł reagować na propo-

zycye jen.Denikina przyjścia mu z pomocą i jaka będzie wogóle po-

lityka na Wschodzie. Bardzo być może zatem, że projekt, który przed!

kładam, nie odpowiada bynajmniej intencjom rządu, albo znajduje

się w sprzeczności z krokami Kządu, już dokonanymi. To też proszę

mi wybaczyć, jeżeli jestem na błędnej drodze. Podaję projekt, któj

ry ma rację byłu tylko w tyś wypadku, jeżeli Rząd nasz {Échos pro.

wadzić wojnę zaczepną przeciwko bolszewikom,

Położenie Turji jest dziś rozpaczliwe. Grozi jej: l/utrata

niepodległości, 2/zupełna odcięcie Kons/pola i niektórych prowin-

cji o większości tureckiej, jak Smyrna, Rozpacz pcha ich w obję-

cia bolszewizmu, który prowadzi bardzo energiczną akcyę w świecie:

mahometaiskim. Ta ostatnia okoliczność nie może ujść uwagi państw

Tntente'y. Pisma francuskie, które naogół nie sprzyjają podziało-

wi Turcji, wskazują na to wyraźnie. I jeżeli interes Anglji, oba-

wiającej się zachować przy życiu względnie silne państwo mahgme-

taiskie , érzewaâa, zdaje się, w tej chwili, - to jednak kwestja

sojuszu bolszewicko-tureckiego jest napewno brana pod uwagę przez

wszystkich polityków Entente'y.

Dla nas zaś nie może też być obojętnem, jeżeli bolszewizm

rozwinie się w wielką potęgę, usadowiwszy się silną stopą w Turcją.

Otóż wyjście % tej sytuacji byłoby następujące: skłonić Turcję,

by wystąpiła zbrqnie przeciwko bolszewikom, przez Kaukaz, a za to

dać jej pewne ustępstwa. Ustępstwa te nie musiałyby być bardzo

  
wielkie. Jeżeli trzymać się programu Mustafy Kemala /sformułowa-£ng

nego w jego mowie, którą przez tegoż kurjera załączam/, w takiâæäî

razie szłoby o: Turcji, 2/zachowanie Kons/pola i

Małej Azji z Mossulem i Suleimanie. A tenże Mustafa Kemal w innych

swoich 6dezwach głosi hasło autonomji mniejszości narodowych i
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zgadza się па zagwarantowanie wolnego przejazdu przez Bosfor i

Dardanele, o co państwom Entente'y głównie idzie. Kwestją sporną

byłby zatem tylko Kons/pol, z którym i tak mocarstwa nie wiedzą

co zrobić, i Smyrna, którą Grecya trzyma. Otóż Włochy otwarcie

wypowiadają się przeciwko Smyrnie greckiej, a i francja oraz Anglja

nie mają w tem interesu. * ^

Co żaś najwaśniejsze, Rntonta'a pozbyłaby się wtedy kłopołu,

jak walczyć z Denikinem, i jednocześnie dałaby zatrudnienie woj-

skom tureckim w swoim intsresie, nie zaś przeciwko sobie.

Nam takie rozstrzygnięcie kwestji tureckiej przyniosłoby'tę

korzyść, бе dostalibyśmy prawdziwego sojusznika w naszej wojnie

przeciwko bolszewikom; przytem takie rozstrzygnięcie zmusiłoby

Tntente'ę wejść na drogę definitywnego uznania drobnych państw.

/Gruzya, Azerbeidźan stałyby się terenem walki, wskutek czego

musianoby się z niemi liczyć/, co leży również w interesk@ Polski.

Przechodząc do wykonania sądzę, że Polska powinnaby wystawić

żądanie zainteresowania Turcji w walce, w odpowieczi na żądanie

Tntente'y prowadzenia wojny zaczepnej przeciwko bolszewikom, Jed

nocześnie zaś moglibyśmy przyczynić się do skłonienia Turcji do

wejścia na te droga. Ponieważ zaś przytem poważną rôle odegrałaby

napewno opinia Hauts Commissaires Pntente'y w Kons/polu, więc ро

winienbym ja, albo osoba do tego wyznaczona, omówić ustnie różne

pro i contra tego projektu. Map wrażenie, że nie byłoby niemoślij

wem dojście do porozumienia z XXERRBXX Entente 'a.

Pozostaje jedna drobna kwestyjka; może które z państw Enten-

te'y chciałoby liczyć się z Armenją, która obawiałaby się o swój

los w razie pochodu Turków na Kaukaz. Otóż i tu dądzę, że mogli-

byśmy skłonić armeńczyków do współdziałania, gdy zobaczą, że le-

piej na temkyjda, jeżeli będzie to dokonane & nimi, nig przeciwkg

nim. Należałoby tylko uzyskać od Turków zgodę na odstąpienie Ar-

menii jakiego skrawka Armenii tureckiej i m zapewnienie, iż woj-

 

  

  

sko tureckie, przechodząc przez Ermenjg, nie będzie molestovato.
Ле

jej mieszkańców.
HIVES

- 5 , _| New York

Inicjatywa Polski w tej sprawie podniosłaby znacznie =

gę naszą w Turopie. Moglibyśmy stawiać przytem swoje warunki.

Jednocześnie ocalilibyśmy Turcję, zyskując w niej w ten sposób



t
e
-

)
"
.

mmmen

„3.

wieczystego i wiernego sojusznika, który zawsze stanąłby po na-

szej stronie, w razie naszego konfliktu z przyszłą Rosją.

Zdaję sobie sprawę z trudności, z któremi wykonanie tego

planu spotkałoby się. Ma on rację bytu tylko w tym wypadku, jeże

li Rząd Polski zasadniczo, dla tych czy innych powodów, uznajńe

za możliwe rozpoczęcie akcji wojennej bardziej intenzywnej prze-

ciwko bolszewkom, Ale jeżeli tak jest, jeżeli Rząd Polski jest te-

go zdania, że prowadząc wojnę zapobiegnie on możliwym klęskom,

większym od samej wojny, w takim razie łatwiej będzie prowadzić

wojnę, mając po swojej stronie bitną armję turecką, niż bez niej,

Oczywiście, że o planie mym nie mówiłem nikomu, nawet w po-

selstwie /jak Pan Minister Widzi, nie daję listu do skopjowania,

ale czynię to sam/, a tem bardziej w sferach tureckich lub alianc-

kich. $

Gdyby zaś moja myśl odpowiadała sytuacji, to sądzę, że dobrze

byłoby uprzedzić mnie o rozpoczęciu akcji zawczasu, udzielając

mi zarazem instrukcji co mam tu, dla ułatwienia sprawy, czynić,

Byłoby to wskazane jeszcze dla następującego względu; Turcy tu-

tejsi są pod silnym wpływem Młodoturków, bawiących zagranicą,

/Telaat w Szwajcarji, Enwer w Turkiestanie/, i zechcą zapewne

zasięgnąć u nich zdania, należałoby to wykonać tak, by nie prze-

szkodziła temu jaka intryga niemiecka lub bolszewicka. W sprawie

tej posyłam drugi projekt, który pozwalam sobie polecić jako

dopełnienie niniejszego, czy tes na wypadek, gdyby Kząd nie chciał

prowadzić wojny zaczepnej, lub też gdyby Ministerjum Spraw Zagra

nicznych uznało wykonanie projektu niniejszego za niewłaściwe.
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Minister Spraw Zagranicznych
-. \ $

y Warszawie
| З

Sadze,ze chvxladzisiejsza wymaga nieco bardziej when},

sywnego имеем. sie ip:—warm Jur-cp. Zmusza nas do teg;
|

mo j em zdan1em,b11zkosc chwili rnzstrzygnucu losu Turcji -

w czem îPoldku jest zainteresowana,Br&z
kleski Denikina b} £?

i polaozoffa' z tem mozliwosć rozszerzenia sie wplywu bolù ś у

azeuckxego na Turcje,- co tez nie moze byc dla nas obo= ©“

  

jetnem„Dlatego podaje pah uwag о sto-unku nlsäym do Tur.

л  

   

 

cji i wysnuwam z tego pewne wnioski. \.

P W Turcji istnieje gleboka tympan: do Polak!

Sk’iaduja sy$ na nia 1) tradycje hubbyozn
eglkw ş

wspomnienie wspolnych walk przeciwko Run,;sowsuanрађ
а

skileh,kterym Turcja mosla pomoc np.,do'bbonoso w Tur-

cji pewnej 110 всі pqtomkew emigrantow polsk1oh,sùurozç- ,

nych,ale majacych poczucie lacznosekiPolske (Bilinski, -

Dyrekter banku,drugi Bilinski posel,lspolpruo
owmkaustś

fy/Lemalea,Enver pesza Borzecki i inni); )nuvazmejs
ze î

-nienawise do Rosji i przeswudozen1e,z
emy rowmez/ jak

$
›

i oni,zawsze bedziemy przeciwnikami
Rosji. Sympatga(ta

Ё
"

przelana sie v nagroznorodnlegszych
postuclach'mwle k.)

A n.. A ranno 1480. 28186 late/wins) ' 76



 

takich drobnostek,że kalendarz z polskim rysunkiem „puszczony przez .

spekulanta greckiego,wisi teraz we wszystkich biurach i mieszkanjach

prywatnychy & wydawca robi nowy nakład,daleko większy od pierwszego.
Ta sympatja,będąc oparta na naturalnych „овенчан, stanowi kapitaż,

który powinien być przez nas zuzytkoweny.Jak to może nastąpić?Dzisiejsze stosunki „będące likwidacją wojnS'dwintowoj,_ultąną kie_
dyś.W Rosji zapanuje Zed.czy to będzie przetworzenie się bolsze-wizmu w jakiś umiarkowany socjalizm,który się ugruntuje i z któ-Rym Europa demokratyczna się pogodzi,czy też Denikinowska lub innaRosja nieaocjaliatyozna,-tago nie chcę przesądzać,ale to nie ma..nic do rzeczy.W'każdym. razie naród tak wielki jak rosyjski, uwolnisię kiedyś od trapiących go dzisiaj nieszczęść i będzie wtedypoważnym czynnikiem politycznym, (

SĄgiad ten będzie napewno ożywiony tym samym duchem imperjalizmu
i aneksjonizmu,który leży iprzez długie będzie jeszcze ідейні
w duszy każdego Rosjanina.Ns to niema rady i ani socjalizm.:pihdemo-
kreacja nic tu nie zmienią.A imperjalizm rosyjski musi zwracać się
przeciwko nam.My bowiem jesteśmy najsilniejszym Rosji sąsiadem,
naturalnym opiekunem wszystkich drobnych narodów,które pragną
wyzwolić się z pod wpływu rosyjskiego,wreszcie my prawdopodobnie
będziemy w ten czy inny Sposób posiadali przewagę nad prowincjami,
które każdy Rosjanin uważa za rdzènnie rosyjskie(Gelicja Wschodnia,.
Ghezmszozyzna,Biazorus i ta, ), Z drugiej strony będziemy mieli Niem-
cy,naród potężny,kulturalny i znakomicie zorganizawany,ktéry na d?u-
gie lata nie zechce wybaczyć zabrania Prus Zachodnich, a może i
Śląska Górnego i który musi dążyć do przebicia muru, dzielącego
go od Prus Wschodnich,

Mając tekich dwóch sąsiadów, z których każdy przewyzeze nas
liczbą mieszkańców i bogactwem,musimy oglądać się za sojuszami,
opartymi nie na kaważku papieru,ale na wspólności interesów +

Otóż zdaje mi się,że ,że jednym z poważniejszych ewentual-
nych sojuszników byłaby Turcja.Stosunek nasz z koalicją będzie;
mam nadźieję,zawsze również przyjacielski, jak dziś.Ale faktem
jest,że dziś, pomimo tego stosunku przyjacielskiego,we wszystkich

KGHIVES |
| New York |
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akcjach polityccznych przy likwidacji wojny,gdy chodziło o nasze inte '

resy,niekiedy bardzo żywotne,nie otrzymywaliśmy tego,czego potrzebuje

my(Górny Śląsk,Śląsk austrgyjacki „gdańsky Wumjuâcauoju. Wschodniej

prawa mmiejszości i td.). Pîzytem nieme żadnej видової,“ różnica

interesów wśród poszczególnych paßt} koalicji nie wzrośnie z czasem,

czyniąc liczenie na koalicji.”)? całości,jeszcze bardziej nie-

реупет.06$ wtedy pozostaje TDrobne pain—,które odrywają się od Rosji

i obawiają się zarówno Rosji, jak i'Niemiaa,“ 'cennym noduaznigiqm,

ale moèlyby- mieć poważne znaczenie militarne „по wtedy,rdyby utwo-

rzyły jakąś federację,przez nas kiem—ną.); do tego zdsje się bardzo

daleko. ) З )

Są jeszcze Węgry,które nie mają z nami żadnych врх-тошно}:

interesów,a wszystkie wspólne,które Je… też są alde-smantana

zbył jest pogrążona w swym kwietyzmie demokratycznym,bymogła zdobyć

sig na jakgé akcję na zewnątrz. \ ;

A po za tem wszystkiem jest tylko jedno państwo do“ wielkie,

by musiało być brane w rachubę-Turcja.Państwo to będzie hoax-”ciągłą

groźbą rosyjskiego parcia na południe,które jest tak mtmlnéìte

nigdy nie ustanie.Stąd w Turcji potrzeba sojuszu z Polsa.

Blatego sądzę,że w interesie naszym leży,by Turcja była pań-

stwem niezależnem i jaknajsilniejszem. Н -
chcąc и

Nie bawić się w proroctwa,sądzę jednak,że nie jest rzeczą

niemożliwą,że Turcja się uchowa.Pozbyła się ona wszystkich prowincji

nietureokicMArathsernJŚmJe chrześcjańskie) ;opiera się głównie

na Małej Azji,które jest z natury jedną wielką twierdza ;wreszcie ma

sympatjs 300 miljonów mahometan,z czem inne państwa muszą się do pew-

nego stopnia liczyć.

06% my możemy w tej lpr-"vin zrobić?

 

Oczywiście,że bardzo niewielw.Mamy tyle swoich interesów,których nie

możemy obronió,że śmiesznem byłoby myśleć,że nasza skcja dyflomatyczn !

może Turcji dopomódz.Ale możemy i powinniśmy, jak mi się zdaje, przygo-

+owvwać sobie przyszły sojusz z Turcją.
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Jeżeli państwo tureckie маргаринів,“ stracimy na tem tylko tenzasób energji,który wy tę akcję włożymy.Ale jeżeli TUrocja się utrz*ma,wtedy zyski przewyższą znacznie nasze gnaw.
»

Otóż najpoważniejszym Sposobem stwierdzenia naszej sympatji
dla Turcji byłoby ”Ефіопія w jej obronie przed konferencją
pokojową.W jaki sposób możnaby to dokonać,tego nie chcę przesą-
dzaó,ale chyba najwłaściwszą drogą byłoby wręczenie Przez naszych
przedstawicieli memorandum w sprawie tureckiej.Projekt takiego memo |
randum załączam.Wychodzę w nie;- z punktu widzenia interesów Enten-
гдуж-киши (& jest to moje najgłębsze przekonanie,że tak jest
rzeczywiście),że najlepszym sposobem powstrzymania parcia bonzo-V
wizmu na południe i podkopania wpływu bolszewizmu na świat mahome=+ tański, jest utrzymanie niezależnej Turning-gminom: do teryto-
rjów etnograficznie tureckich.W - ten Sposób nietylko powstrzyma.
Sie Turków od wpadnięcia w sidłą bolszewizmu, ale odejmie się auto-rytet moralny akcji,którą bolszewizm Prowadzi w Indjach,Afeanista
nie,}ersjifl‘urkieltdia itd. itd.,-przyczem ta akcja prowadzona ,
jest pod płaszczykiem tureckim.A ponieważ akcje ta zagraża najbar= ;
dziej Anglji,a pośrednio całemu światu oniliaowaneumwiqo nu.-ip
::::şandum nie będzie mogło być uważane za postępek ,nlepnywi-V
ny W$&gdem Entente'y,

Jakikolwiek będzie wynik tego memorsndum,można być pewnym,
że ono wywoła głębokie ,„niezatarże uczucie wdzięczności w całym
święcie turestim i że nie zostanie nigdy zapomniane „Ten fakt,że -
wtedy,gdy wszyscy na Turcję napeAali, jedna Polska za nis sie uje-
Za, ogromnie WZruszy ceły naród turecki, ktérego Psychika bardzo jestpodatna na takie rzeczy.Będą to uważać za odwdzieczenieb sie za pow.moc;,okazywana przez Turcję Polsce upadającej,8 później powstań-
czej.

 

эт ›inăCzy Turcja będzie wielką, czy małą, czy niezależną, czy „:er kogowprotegowana" , napewno będzie oma w większym jeszcze stopniu niz teś !ras uweieli nos ze swych przyjaciół,na których liczyć można.

# #0

 



 

Obawy,by Turcja z tego wysnuża wniosek,że my i w inny sposób,bardzie !

realny,powinniśmy jej pomódz po takiem memorandum-mieć nie należy.

Wszędzie bowiem spotykam się z dokładnem zrozumieniem,że my mamy

wielkie zobowiązanie względem Zntente'y i że przedewszystkiem dbać

“пишут o dobre z nią stosunki.

Zaś niewykonańie takiego gestu może mieć ten skutek,że

do stosunku naszego z Turcją wkradnie się pewien sceptycyzm,wywo-

Zany Мере–одлив:- jej rozpaczliwych usilcwmimleziénia jakiej-

kolwiek pomocy.

W związku z powyższym znajdują się rzeczy drobniejsze:po-

trzeba artykułów w prasie naszej,stwierdzeających naszą sympatję

do Turcji,z7ałożenie jakiego stowarzyszenia pol-1:5 tureckiego w Ter-

szawie itp. O tem piszę na innem miejscu.

Xie potrzebuję chyba dodawaó,że o projekcie powyższym nikomu

z polityków tureckich nie wspomniałem.

P.S. Już za Wiceministerstwa p.Wróblewskiego była omawiana kwestja

wysłania podcbnego memorandum,przyczem p.W. uznał,że po przy-

jeźuzie jo Konstentynopola rozpatrzę,czy mam wystąpić z takim

wnioskier.
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DE LA SUBLIME PORTE.
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M E M O R A N D U M ,

 

Le pa/ril bolcheÿiste, qui devient de plus en plus

menaçant pour tout le monde онима, et entre autres pour la Po _

logne, préoccupe fortement le Gouvernement Polonais et le contraint

à faire les constatations suivantes :

Un des principaux facteurs sur lesquels Jèppuie le

bolche'visme, est le mouvement panislamique . Les maîitres actuels

de la Russie exploîtent très habilement le manque d'experience po_

litique des peuples mahometans de l'Asie centrale en les poussant

au soulevement contre ceux des Etats Bzz-opolan, qui popsëdmt des

sujets de la réligion islamique, ceci dans le but d'en faire l'An_

strument inconscient de leurs visées politiques . Le Gouvernement

Polonfis est en possession d'informations, provenant de differentes

sources, sur les agissements inlassables des agents bolchovistos s

qui organisent, excitent a la resistance et fournissent même les

armes aux populations musulmanes de Tuÿuestan, d"Afghanistan, de

Perse, d'Indes, d*Azarbaidjan et mâne de Turquie . Il a ste signa_

16 au Gouvernement Polonais que des Turcs se chargent même parfois

du róle La"internedhdires dens cette action dens 1 e-poir de se

créer de con/raglan des allies sûrs . Evidemment que le sort futur

du Khalifat et de la Turquie joue un grand róle dans la propagande

falte par les meneurs bolchevistes , Il en ressort que leurs inten_

tion est d'attirer la Turquie dans l'orbite de leurs politique et

de rendre ainsi toute tentative de la re'gu'aeratim de la Russie ,

surtout celle du Sud, sinon impossible au mez. bnăzoeup plus dif_

ficile . Le Gouvernement Polonais créft fermement que les États

Alua/l sauront déjouer toutes ces intrigues . Toutefois, vu le

rÉle important qui incombe à la Pologne de défendre non seulement

son propre territoire, mais aussi l'Europe Occidentale contre le

to RCHIVES |
peni]. шипение et vu la très grande etendue de la ligne de ohm“; KSW,” )
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bat, il ne peut pas envisager d'un oeil indifferent 1 "acoroi ssement

eventyel et probable des forces ennemies . Comme d'autre part la na_

tion polonaise est liees par d'anciennes traditions d'amitie à la Tur_

quie et qu'il lui serait pénible de voir les Tures pa,-sela dans le camp

de ses ennemis, le Gouvemement Polonais est d'avis qû'il serait ор.

portun de parer aux intrigues bolchevistes en leurs otant toute pos_

sibilite d"explofter a f"avenir la question turque auprès des dirteî'uîz

populations islamiques et en contrebattant efficacement leurs influ_

ences en Turquie . Le Gouvernement Polonais croft qu'on pourrait at

teindre ce Wt. en menageant la Turquie, c'est-a-dire en ne la privant

pas dè son independance politique et en n"en detachant que les pro_

vinces non turques » En exprimant son opinion , le Gouvernement Po_

lonais ne désire naturellement entraver en rien l'action des Puissan_

ces Allises en vue de la sauvegarde de leurs legitimes interêts en

proche Orient .

Dans l'âpre guerre, mense sans trêve ni merci par

la Pologne contre son ennemi, qui est l'ennemi commun de la civili_

sation mondiale, elle tient a s"assurer les meilleures conditions

de combat . C'est la cause qui l'amène à bien soupeser tous les
facteurs й

capables d'influencer d'une manière positive ou negative '

1'issue finale de la lutte et de ne nelgliger aucun moyen propre à

approcher le moment de la conclusion d'une paix du#able, qui est

la condition essentielle du do'voloppemmt. de f'mrope Orientale .

 


